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RADOŚĆ W PSALMACH

Wspólnotowe sprawowanie kultu, w którym ważną część stanowi śpiew i muzyka,
było źródłem radości z Boga, z Jego obecności w świątyni – z faktu, że życie
wierzącego i ludu toczy się „przed Obliczem Boga”, a nie w jakiejś pustce. Zwłaszcza
wspólnie spożywaną ucztę ofiarną traktowano jako centrum obchodów święta.
Radość „przed Bogiem”, przeżywana podczas świętej uczty, łączyła się oczywiś−
cie z radością z powodu otrzymanych od Boga darów.

Psalmy to pieśni wyrażające tak radość, jak i cierpienie człowieka, który
żyje w zażyłej więzi z Bogiem. Niemal połowę Psałterza tworzą hymny, czyli
utwory, które już na poziomie czysto formalnym – gatunku literackiego – wy−
rażają pełen uniesienia zachwyt nad Bogiem Stworzycielem świata, ale także
nad Jego świętą obecnością w dziejach Izraela oraz w świątyni w Jerozolimie.
To właśnie nurt radości i uwielbienia dominujący w hymnach – ale także obecny
w modlitwach błagalnych – zadecydował o nazwie całego zbioru stu pięćdziesię−
ciu Psalmów biblijnych „Sefer tehillim” czyli „Księga modlitw wychwalających”
(hebrajski rzeczownik „tehillim” pochodzi od rdzenia „halal”: z radością wy−
sławiać, radować się, śpiewać z radością)1.

Wnikając szczegółowo w treść Księgi Psalmów, można dostrzec, że wskazuje
się w niej na kilka różnych źródeł bądź przyczyn radości. Można też zoba−
czyć, jak wielką rolę w życiu ludu Przymierza odgrywała autentyczna radość.

ŚWIAT STWORZONY

W modlitwach uwielbienia (hymnach) wierzący Izraelita wyraża swoją
radość z niezwykłych dzieł Boga, które odkrywa w świecie stworzeń. Podsta−
wowym dziełem Boga, które nieustannie pobudza wiernych do wielbienia Go

1 Wychwalanie oznacza uznanie dobroci osoby, do której uwielbienie się odnosi. Nie jest ono
interesowne. Rozpoznane dobro osoby Boga rodzi radość w człowieku wierzącym. Wysławianie
Boga wzbogaca i nobilituje człowieka, który je praktykuje z głębi serca. Wychwalając Boga, czło−
wiek wyraża radość, umacnia się w jej przeżywaniu i dzieli ją z innymi. Dzięki pieśniom mającym
charakter hymnów (uwielbień) Izraelici odkryli piękno (dobro) świata oraz wielkie dzieła, jakich
Bóg dokonuje w historii. Wychwalanie Boga to pierwsza, najbardziej podstawowa forma nawiąza−
nia z Nim kontaktu. Por. L.  A l o n s o  S c h ö k e l, C.  C a r n i t i, I Salmi, Borla, Roma 1992, t. 1,
s. 75; zob. C.  W e s t e r m a n n, Das Loben Gottes in den Psalmen, Vandenhoeck & Ruprecht,
Göttingen 1954.
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z radością i weselem, jest kosmos: „O Panie, nasz Boże, / jak przedziwne Twe
imię po wszystkiej ziemi! / Tyś swój majestat wyniósł nad niebiosa. / [...] /
Gdy patrzę na Twe niebo, dzieło Twych palców, / księżyc i gwiazdy, któreś
Ty utwierdził [...]” (Ps 8, 2b.4; por. 19, 2−7). Z kolei cały Psalm 104 jest
wielką, radosną kontemplacją stwórczej i opiekuńczej obecności Boga w świecie.
Radość podmiotu lirycznego zlewa się z radością samego Boga:

Niech chwała Pana trwa na wieki;
niech Pan się raduje z dzieł swoich.
[...]
Póki mego życia, chcę śpiewać Panu
i grać mojemu Bogu, póki mi życia starczy.
Niech miła Mu będzie pieśń moja,
będę radował się w Panu.

(Ps 104, 31.33−34)

W Psalmach uwielbienia radością tchnie całe stworzenie: skaczą pagórki, pląsa
morze i wszystko, co je napełnia, drzewa owocowe i cedry, zwierzęta domo−
we i dzikie. Wszystkie części kosmosu i wszystkie stworzenia tworzą jakby
jeden chór, który wznosi radosne i potężne „Alleluja!” na cześć swego Stwórcy:

Chwalcie [hebr. halelû] Go, słońce i księżycu,
chwalcie Go, wszystkie gwiazdy świecące.
Chwalcie Go, nieba najwyższe
i wody, co są ponad niebem:
niech imię Pana wychwalają,
On bowiem nakazał i zostały stworzone,
utwierdził je na zawsze, na wieki;
nadał im prawo, które nie przeminie.
Chwalcie Pana z ziemi,
potwory i wszystkie morskie głębiny,
ogniu i gradzie, śniegu i mgło,
gwałtowny huraganie, co pełnisz Jego słowo,
góry i wszelkie pagórki,
drzewa rodzące owoc i wszystkie cedry,
dzikie zwierzęta i bydło wszelakie,
to, co się roi na ziemi, i ptactwo skrzydlate.

(Ps 148, 3−10)

Psalmista wychwala Boga−Stworzyciela, wymieniając po kolei stworzenia;
użycza im swego głosu, w pełni świadom tego, jak wielki ładunek radości każ−
de z nich w sobie kryje. W czasach biblijnych najwyższy kapłan na swoim
pektorale nosił dwanaście szlachetnych kamieni, które symbolizowały dwa−
naście pokoleń tworzących lud Boży: „Kamienie te otrzymają imiona synów
Izraela: będzie ich dwanaście według ich imion; będą ryte na wzór pieczęci,
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każdy z własnym imieniem, według dwunastu pokoleń” (Wj 28, 21). Ozna−
czało to, że wszystkie one wraz z arcykapłanem biorą udział w sprawowanym
kulcie. Księga Mądrości dodaje, że Aaron nosił na swojej szacie obraz całego
świata: „Cały świat był na długiej jego szacie” (18, 24). W ten sposób włączał
cały świat – nie tylko dwanaście pokoleń Izraela – w sprawowany kult Boga –
Stworzyciela nieba i ziemi. Radość wszystkich stworzeń przenikała całą modli−
twę uwielbienia wznoszoną w świątyni do Boga. Można powiedzieć, że „radość
stworzenia” to główny nurt modlitwy wierzących Hebrajczyków, przekazany
nam w Psalmach (por. Ps 19, 2−7; 89, 13; 96, 11−12; 97, 1; 98, 8)2.

Radość w Psalmach

2 Por. P.  B e a u c h a m p, Psaumes nuit et jour, Seuil, Paris 1980, s. 162−169; J. M.  A u w e r s,
Les cieux racontent la gloire de Dieu. Sur l’unité e la théologie du Psaume 19, „Acta Orientalia
Belgica” 12(1999), s. 73−81.


